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P R ItH U M E R A
M iesięcznie w e L’ M  
3  zł. 30 gr., kwat p ,_
9 zł. 40 gr., z dostu*. 
do domu i w  całej Poi- 
sce  z przesyłką poczt. 
3 zł. 60 gr., K w a r t a l n i e
10 zł. 20 gr., zagranicą 
miesięcznie 5 zł. 50 gr., 
kwartalnie 15 zł. 50 gr.
Z n iien a  cena p ren u m era ty  
„K urjera Lw ow skiegou w raz 
ł „Lustracją*4 w ynosi z dosta­
j ą  tub p rzesy łką  pocztową
sriesHfCzme 5 zł,, kw art. 14 zł.

CENA NUMERU

15 g r.
Ka dworcach kolejowych 

X'T g r .

wychodzi codziennie o godzinie b rano.

Rok XLIIł
C E N Y  O G Ł O S Z E Ń :

Za w iersz m i l i m e t r o w y ;  
Zw yczajny za tekstem  10 gr,. 
N adesłane i aekro log ja 30 g r .  
Na p ierw szej kolum nie 50 gr. 
Przed k ron iką i w  ru b ry ce  
„R ep ertu ar 40 g r .  Po k ro ­
nice i kom un ikatach  35 g r. 
Dział ekonom iczny 40 gr. 
D robne ogłoszenia za każdy 
wyraz 0 g r . Kupno i sprze­
daż 8 gr. M atrym onialne 
12 g r . Poszukujący pracy  4 gr. 
Na ko luaan ie  tekstow ej pask i 
i in se ra ty  po 35 g r . W  p rze ­
w odniku info rm acy jno-rek la- 
m ow ym  po 15 g r. (na jm n ie j­
sze 1 zł. 50 g r .) . Ogłoszenia 
zam iejscowa 25%  drożej, za­

graniczne o 50%  drożej.
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Strona 2. Niebezpieczne uczenie społeczeństwa
(artykuł wstępny).
W ystawa Tow. Przyjaciół Sztuk Pięknych
Tejleton).
Zatarg grecko-turecki o patriarchę.

Strona 3. Na widowni: Nasza propaganda zagra­
niczna ..‘■Sjliśl
Pieśń i muzyka w dawnym Egipcie.

Strona 4. Organizacje wojskowe w Gdańsku zbro­
ją się-
Zaćmienie AUebarana.
Zamach na Prof. Einsteina.

Strona 5, Na krawędzi dnia: Obowiązki pani
domu.
Znowu podwyżka cen tytoniu.

Strona 6. Zawody narciarskie o mistrzostwo 
Polski.
Kredyty na zasiewy.

Nowe metody, czy chwilowa rezygnacja.
Rząd sowiecki porzuca obecną metodę boiszewizowania Europy.

Ambasadorowie sowieccy występują przeciw własnej propagandzie. Zinowjew winien.
Nowy Jork, 31 styozifla. „New Jork Herald11 

donosi, iż am basadorowie sowieccy w  Londynie, 
Paryżu i Berlinie, którzy obecnie bawią w M o­
skwie na konferencji z komisarzem spraw zagram 
cznych nalegają na rząd sowiecki, aby zmienił

swą rolę w  trzeciej międzynarodówce, tw ierdząc, 
iż propaganda Zinowiewa uniemożliwia ich misję. 
Ambasador w  Londynie miał oświadczyć, iż rząd 
angielski nie podejmie rokowań z sowietami do­
póki stan obeenjr nie ulegnie zmianie. (AW.)

Zi.iowjew zaw inił - ^^acz z nim.
Berlin, 31 stycznia. Dzienniki donoszą z Ry- ciej m iędzynarodówki spowodował komplikacje

gi, że Trocki opuścił Moskwę w  tow arzystw ie 
sekretarza na 5—6 miesięcy. Natychmiast po jego 
wyjeździe przeprowadzili przedstaw iciele czerez- 
wyczajki rewizję domową w mieszkaniu Trockie­
go i odesłali wszystkie książki do Stalina. S ły ­
chać, że Zinowiew pójdzie wnet śladami T roc­
kiego. Zarzucają mu, jakoby jako kierownik trze-

dyplomatyczne. (Pat.)

CZ1CZER1N ZACHOROWAŁ NA 3 MIESIĄCE.
Londyn, 31 stycznia. Dzienniki donoszą z R y­

gi, że Cziczerin zapadł na zdrowiu i będzie wsku­
tek tego zmuszony na 3 miesiące przerw ać urzę­
dowanie (Pat.)

Rejestracja obywateli na kresach.
W arszaw a, 31 stycznia. W  gabinecie ministra czyli prezes generalnej prokuratorji Bukowiecki, 

.Tliugułta odbyła się wczoraj konferencja zw oła- były minister sprawiedliwości Makowski, prezes 
na celem omówienia sposobu. dokonania na kre- komisji kresowej Roman i naczelnik wydziału do 
sach zapowiedzianej rejestracji obywateli. Reje- spraw  obyw atelstw a w  ministerstwie spraw  we- 
stracja ta będzie miała na celu ustalenie praw  do wnętrznych Piwocki. (Pat.) 
obyw atelstw a polskiego. W  konferencji uczestni- ------o------

ZWYŻKA CEN ZBOŻA NA WSZYSTKICH 
RYNKACH,

Paryż, 31 stycznia. Zw yżka cen zboża na 
m iędzynarodowych rynkach w yw oła ła  w ielką

zw yżkę cen pszenicy na giełdzie paryskiej od 5 
do 7 franków . W obec silnej konjunktuiy w  Ame­
ryce, ceny zboża pójdą dalfej w  górę. Obecne za ­
pasy zboża we Francji są niew ystarczające. (AW.)

)> K 0  15 M 1 3  OGŁOSZBNI A.

MATRYMONIALNE.
D ĄC ZN O ŚC  Panie i Panowie, chcecie wstąpić w zw ią- 

zek małżeński, udajcie się z zaufaniem do najlepsze­
go Biura pośrednictwa MARCIAKA w Przemyślu, Sło­
wackiego 100, fotografje i podwójne znaczki pocztow e 
przysłać. Biuro na kandydatki i kandydatów z różnych 
sfer inteligencji, kupiectwa i różnej n ąrod ó łości. Bogaci 
i mniej zamożni mogą znaleść szczęście. Dyskrecja śDsła. 
Setki listów dziękczynnych za uskutecznione małżeństwa.

8053

NAUKA I WYCHOWANIE.

l^U R SA  MATURYCZNE „W 1EDZA\ pod osobistem  kie- 
1 *■ rownictwem prof. B. Butrymowicza, Kraków, Studencka 
34. przygotowują do matury i poszczególnych klar w stę­
pnych wszystkich typów gimnazjalnych i do seminarjal- 
nych. Jedyne kursa w Krakowie, na których udzielają 
lekcji wyłącznie fachowi profesorowie szkół średnich i 
semin. nauczycielskiego. Analogiczne kursa pisemne, za 
pomocą św ieżo, przez fachowych profesorów opracowa­
nych skryptów, w skazówek i programów nauki. Biblio­
teka do dyspozycji uczniów. Spis grona profesorów do 
trzejrzenia w sekretarjacie. 8506

CITWIERAM wieczorny kurs kroju i szycia od 1. lutego 
Y-' b r. oraz przyjmuję nadal na dzienne kursy. 
j( ILANDA, Staszica 8,. boczna Chorążczyzny. 289

POSADY I PRACE.

DUTYNOW ANEJ manipulantki 
T \ z buchalterją poszukuje się. 
między 2—3 popołudniu.

ewentualnie emeryta 
Piekarska 17. parter, 

290

Ą  GRONOM z 23-letnią praktyką, obeznany wszechstron- 
ZA nie z uprawą buraków cukrowycn i wysadek. P o­
szukuję posady od zaraz dyrektora lub samoistnego 
rządcy w większych majątkach, adresować proszę: Grzy­
małów, pow at Skałat. Sklep: Leona Zmory, dla „Agro­
nom a8. 292

DUTYNOW ANEJ manipulantki obznajomionej z buchal- 
T \ terją poszukuje się, Piekarska 17. parter, między 2—3 
popołudniu. 242

D ZĄ D C A  ekonom >at 37. energiczny i zamiłowany rol- 
T \ nik ze szkołą rolniczą i kilku letnią praktyką w w ię­
kszych gospodarstwach, poszukuje posady na ordynarje, 
lub wiki od 1. marca lub kwietnia łaskawe zgłoszenia  
pod J. P. Joniny op. R /glice. 321

D ZĄ D C A  dóbr, lat 40, żonaty, bezdzietny, szkoła rolni- 
T \ cza, dłuższa praktyka w większych majątkach, powa­
żne referencje, mieni posadę zara;. lub 1. kwietnia. Zgło­
szenia: poczta Zbaraż, Kołodno, Ksiądz Wyrzykowski ala 
Grabowskiego. 318

MIESZKANIA.

r \B O K  PLACU AKADEMICKIEGO bardzo piękny, sło- 
AZ neczny, frontowy pokój z  balkonem do wynajęcia 
jeanemu lub dwom zamożnym kawalerom wraz"z cało- 
dziennem pierwszorzędnem utrzymaniem. Zgłoszenia  
wraz : referencjami składać do administracji „Kurjera 
Lwowsk.“ pod „Pension". 298

KUPNO I SPRZEDAŻ.
CORTEP1AN krótki, krzyżowy, piękny — tanio sprzedam
1 Kętrzyńskiego 24, I. piętro, drzwi prawe. 30(

p jR T E P IA N  krotki krzyżowy z płytą metalową sprzeda 
I Dekorde, plac Misjonarski 2. 1. p, koniec ul. S łone­
cznej. 324

pO R T EPlA N  Bósendorfera, krótki sprzeda: Pełech, Źró- 
A dlana 7. 326

CORTEPIAN krótki sprzedam Herman, św. Zofji 1. 15. 
* podwórze prawa. 325

CORTEPIAN krótki, mechanika angielska, znakomity, 
* sprzedani Jania. Kopernika 26. parter gankiem osta­
tnie drzwi Skleniarski. 328

7A C H ĘT A  Salon sztuki Legjonów 7. W ystawa i sprze- 
“  daż o ti razów i rzeźb otwarta w dnie pow szednie i 
w niedziele od 10-2. Ceny niskie. Sprzedaż na raty Za­
kupione obiazy wydaje się natychmiast. 319

ĄAASZYNY do pisania Underwood, Remington, Royal i 
innych system ów sprzeda: August Kolesza, Syksuis- 

ka 10. )v l

RÓŻNE.

CZYTELNIA NOWOCZESNA Lwów, Sykstuska 16. po- 
'  - Ieca w szelkie now ości z pow ieści w języku polskim 
niemieckim, francuskim, angielskim i włoskim. Bogaty 
dział książek dla młodzieży. Warunki abonamentu przy­
stępne. 309

D Y SU JE, kombinuję wzory do białych i kolorowych ha- 
TV ftów, batikuję i ma>uję obrazy ekrany, szale, suknie, 
abażury itd. Także powiększam portrety nawet z naj­
mniejszej fotografjL Ceny bardzo przystępne. Zyblikie- 
wicza 49. II. p. wprost. 310
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Niebezpieczne uczenie 
społeczeństwa.

W yraz „sanacja" został zaczerpnięty z ter­
minologii przyrodniczej. Nie tylko dosłownie o- 
znacza on uzdrowienie danego organizmu, lecz 
także i w odniesieniu do zjawisk społecznych 
brany  jest prawie zaw sze jako określenie na usu­
nięcie pewnych objawów chorobliwych.

Obojętnem jest oczywiście, czy jakiś termin 
użyty  jest słusznie czy niesłusznie; najważniej­
sza bowiem w  tym  w ypadku jest tylko sama 
istota rzeczy. Jeśli zatem w yraz „sanacja" uży­
w any jelst zam iast „reorganizacji" — wszysttbo 
byłoby w  porządku.

Niewielu się dziś znajdzie w  nauce zwolen­
ników traktow ania społeczeństw a jako organi­
zmu, nieprawdopodobnem zaś jest przypuszcze­
nie, że praktyczny ekonomista może się oanosić 
w  tea sposób do zjawisk gospodarczych. A jed 
nak ilekroć chodzi o sanację stosunków gospodar 
czych państw a, szereg naszych polityków daje 
się widocznie sugestjonować w yrazow i, nieod- 
powiadającem u istocie rzeczy i zapomina o tem, 
że społeczeństwo jest organizacją, której czyn 
niki są ściśle z sobą powiązane i wzajemnie od 
siebie zależne. Każdy zaś, źle funkcjonujący 
szczegół musi być albo dokładnie, wedle po­
przedniego wzoru, naprawiony, aloo też w ym a­
ga zastąpienia go nowym, ściśle do całości do­
stosowanym . Jeśli zaś chodzi o wprowadzenie 
nowego system u, to nieodzownem jest zorgani­
zowanie równoczesne w szystkich szczegółów, 
ze sobą związanych, w  przeciwnym  bowiem ra­
zie organizacja działać nie będzie.

Są to rzeczy powszechnie znane i uznane 
i w ielekroć o tem  się w  różnych formach i przy 
różnych okolicznościach mówiło i pisało. Mimo 
to jednak raz po raz w  praktyce polityki gospo­
darczej dają się zauw ażyć te same błędy, w yni­
kające z niezdaw ania sobie spraw y z tego.

M istrzem w  nonsensach sanacyjnych był b. 
m inister skarbu p. Michalski, k tóry w  najlepszej 
wierze zab ia ł się do „leczenia" naszych stosun­
ków skarbow ych i oczywiście doprowadził do 
nieprawdopodobnej dezorganizacji ogólnej. Do­
świadczenie było zbyt tragiczne, by1 plan sanacji 
roku 1924-ego mógł popełnić te same błędy. 0 -  
statnia sanacja w alutowa była też od początku 
trak tow ana jako napraw a jednego ogniwa cało­
ści, a wszelkie przykre i dolegliwe jej objawy, 
lako normalne przerw y w  ruchu, konieczne dla 
dokonania reform.

Jednakow oż i w  polityce obecnego rządu d a ­
je się raz po raz zauw ażyć ta  nieszczęśliwa idea 
oderwanego leczenia poszezególnjrJi objawów* 
w  pewnych kołach naw et u ta r ł się już termin 
„uczenia społeczeństwa*’, k tó re w  najlepszej fti-

Z atarg  g recko-tu reck i o patrjarchę.
Ateny, 31 stycznia. W czoraj otrzym ano w ia­

domość o wydaleniu patriarchy ekumenicznego 
z Konstantynopola. Ten krok rządu tureckiego 
w yw ołał silne napięcie między Turcją a Grecją. 
Grecki prezydent m inistrów zawiadomił natych­
miast o wydaleniu patrjarchy Izbę i oświadczył, 
że stoi to w  sprzeczności z trak tatem  lozańskim 
i d o tyka  głównie uczuć religijnych greckich oraz 
spowoduje trudności w poprawie stosunków mię­
dzy obu państw am i.

Ateńska Agencja Telegraficzna 'podaje, że wy-

gnana z  Turcji patrj&noha K onstantyn przybył na 
terytorium  greicidle. W ydalen ie jego w yw ołało 
w całej Grecji bardzo silne wrażenie. Sytuacja, 
w ytw orzona przez ten krok  rządu angorskiego, 
jest uważana za  poważną. Rząd grecki nie po­
wziął dotąd jeszcze żadnej decyzji. Gen. Pangu- 
los, b. m inister wojny, oświadczył na  zgrom adze­
niu narodowem, ze od Turcji w  sposób pokojowy 
me moKfia nic uzyskać, a jedynie 'w urodzę oręża 
można ją doprowadzić do ustępstw. (Pat.)

 o------

KONFERENCJE MIN. THUGUTTA. 
W arszaw a, 31 stycznia. Prem ier odbył dłuż­

szą konferencję z ministrem Thuguttem w  spra-

w prow adzone nie będą i ceny pozostaną nadal te 
same- Osoby, które zam ierzają prowadzić nadal 
handel solą, zobowiązane są do 1 m arca donieść

wie^ odbudowy województw wschodnich i możli- o swoim zamiarze właściwej w ładzy skarbowej. 
Kości finansowych związanych z odbudową, i (Pat.)

Minister Thugutt odbył wrczoraj konferencję 
z ministrem Janickim, w  obecności p. Zabierzow- 
skiego, w  sprawie w ykorzystania lasów pań­
stw ow ych na cele odbudowy-. Spraw a została 
rozstrzygnięta i wydano zarządzenie w ykonaw ­
cze. (Pat.)

SÓL ZMONOPOLIZOWANA.
W arszaw a, 31 stycznia. Z clniem dzisiejszym 

wchodzi w życie rozporządzenie prezydenta Rze­
czypospolitej o wprow adzeniu jednolitego mono­
polki sprzedaży soli na całym  obszarze Rzeczy­
pospolitej. Na razie w  dotychczasow ym  sposobie 
zaopatryw ania ludności w sól, żadne zmiany

KANCLERZ LłJTHER JEST OSTROŻNY.
Paryż, 31 stycznia. Omawiając przem ów ie­

nie kanclerza Luthera stw ierdza „Echc de Paris", 
że najbardziej interesującym jest ustęp dotyczą­
cy problemu bezpieczeńtswa. DzienniK podkreśla, 
że Luther zachował jak największą ostrożność i 
nie wymienił krajów, z którym i byłoby możliwe 
rozważanie problematu powyższej gwarancji, nie­
tykalności granic. Niewiadomo n p , jaki jest po- 
gląd R zeszy w  stosunku do Polski. Dziennik za­
znacza w  końcu, że istotne zam iary Niemiec w in­
ne być sprecyzowane bardzo szczegółowo. (Pat.)

 0X0------

tencji może łatwo dać podobne wyniki, jakie ob­
serwowaliśm y kilka lat temu.

Tycizy się ta  zw łaszcza szeregu s."c:,e£ólow 
polityki obecnego rządu w obec produkcji, i spoży 
cła. Rzęcz jest ogólnie znaną i w yw ołuje po­
wszechne skargi, a popularnie tłum aczy się rze­
komą maksymą, obowiązującą obecnie: ,,za dużo 
produkujemy i za dużo konsumujemy’1, co jcist o- 
czyw istym  nonsensem. P ierw sza bo\v;em zasada 
postępu i rozwoju gospodarczego polega na bez 
ustannym  w zroście produkcji przy  równooze- 
snem jak najusSlniejszem rozszerzaniu w ew nętrz­
nych rynków  zbytu.

Jeśli więc chodzi o m aksym ę, to mogłoby nJą 
być stw ierdzenie faktu, ż© źle produkujem y i nie 
rozumnie konsumujemy. W  tym  kierunku naucza­
nie społeczeństw a może w ydać jak najlepsze w y ­
niki, Polityka rządu m a tu przed sobą ogromne 
pole do działania, każdy natom iast krok, powodu­
jący obniżenie się produkcji, jak i każdy szczegół, 
powodujący najmniejszy spadek spożycia, rów ­
noznaczne są z klęską, k tórą truidno pow etow ać 
gdyż z nównoczesnem naprawianiem  jednego 
ogniwa —  psuje się diugie.

W zachodnich krajach Europy a  zw łaszcza 
w Ameryce zdają sobie doskonale z tego faktu 
sprawę. Znany jest powszechnie klasyczny przy­
kład  produkcji1 i konsuincji ubrań gotowych. Jak 
wiadomo w  Stanach Zjcdn. konsunioja ubrań jest 
bardzo znaczna. P rzy  w yrobie zaś konfekcji od 
g ryw a ogromną rolę s tra ta  czasu na dooór gatun­
ku, koloru, kroju itd. Poczęto fabrykow ać en mas- 
se ubrania jednej wielkości, jakości, kolom  i kro­
ju, mogąc! w  ten  sposób oczywiście ogromnie ob­
niżyć koszta produkcji. W  ten sposób producent 
zaczął dobrze produkować, nie tracąc czasu na 
rzeczy nieistotne, konsument zaś zaczął mądrze 
konsumować, przestając dbać o grym asy, a za­
dowalając się dobrym i tanim towarem . Nie s tra ­
cił zaś naw et na estetyce, jak wiadomo w  ten 
sposób pow stała t. zw. moda am erykańska.

Ten klasyczny przykład, prosty i łatw o zro­
zumiały, powinien przyśw iecać rządowi w  jego 
polityce wobec produkcji i spożycia. Oderwane 
bowiem teorje, nie popaPe doświadczeniem, mo­
gą być częgto bardzo zgubne.

Oulu

Z E  SZTUKI.

Wystawa Tow. Przyjaciół 
sztuk Pięknych.

Na Ostatnią w ystaw ę złożyły się prace a rty ­
stów  m a la rz y  prof. Leona W yczółkow skiego, 
Konstantego Mackiewicza, Zygm- Radnickiego 
i pani Marji Wodzickiej.

Dwa najw iększe salony zajął prof. W yczół­
kow ski W ystaw ił on 26 doskonałych prac grafi­
cznych, k tóre mu zapewniają pierw szorzędne s ta ­
nowisko w  całym  graficznym dorobku sztuki pol­
skiej. Tw órczość jego cechuje rzadka w  dzisiej­
szych im presjonistycznych w  dziedzinie sztuki1, 
czasach  — precyzja.. Pozatenr zdumiewa nas mło­
dzieńcza energja I niezw ykła pew ność ręki u te­
go, przeszło  70-letniego arty sty . Jego „Ghrystns 
z  katedry W aw elskiej1’ i „C hrystus ukrzyżow a­
n y "  łączą w  sobie naiwną prostotę pierw szych 
p rac  Norblina z w yrafinow aniem  airiystycznem 
naszych czasów. Bardzo „słow iańsk ie ' są wi­
doki z Krakowa.

Specjalny dział, w śród całości wystaw ionych 
dzieł, zajmują po rtre ty  Kopernika, Chopina, Mai* 
czew skiego i in. Są one pełne ż y d a  i, mimo pry- 
m ityw ności środlhćw m alarskich (przeważnie ro ­
bione są tuszem) — bardzo plastyczne ł techni­
cznie doskonałe. i

Na najw yższe szczyty techniki wzniósł sięl

W yczółkow ski w „K rysztale", „dębach” i „pei- 
sażu” w  których to dziełach z cudowną m aestrią 
i japońską w prost precyzją stapia poezję treści 
z airtystycznenr walorami obrazu.

Silny kontrast z pow yżej oma witane mi Hto- 
prafjami tw orzą prace olejne, akw arele , pastele 
i rysunki ołów kowe Zygm unta Rudnickiego. Od 
czasu ostatn iej jego w y staw y  daje się zauw ażyć 
wybitny zw rot na prawo, co bezw arunkow o szko­
dzi temu obiecującemu artyście. Technik niepinz:- 
ciętny — mało zw aża na literaturę w  swoich obra­
zach Najlepiej odpowiada mu m alarstw o olejae, 
jakkolw iek nie w ykorzystuje b. często w szyst­
kich efektów tej techniki; dzieje się to m ianow i­
cie w  tych jego rzeczach, gdzie w ystępuje dwu- 
barwność. (Prawie potworny jest n. p. autopor­
tret z jakimś żółtym refleksem  kolo ucha). P an  
Radnicki bardzo dba o czystość linji a  niekiedy 
i o barw ę. Zawsze jednak staw ia plastykę na 
pferwszem  miejscu- Dlatego telż jego akw arele, 
liche P-od względem malarskim , są — z punktu 
widzenia rzeźbiarskiej plastyczności — b. dobre 
Z rysunków  należy wym ienić jako najlepszy, 
„akt II.“ , w  którym  zastosow ał p. Radnicki, 
z wielfcicm powodzeniem kombinację węgla z pa- 
stelą. Słabiutkie są rysunki ołówkowe, w  których 
znać dążność do jaknajściślejszego odtworzenia 
obserwowanego objektu, ale którym  daleko do 
m istrzostw a pod tym  względem. Naogół niie sko­
rzysta ła  tw órczość p. Radnickiego na tym  zw ro­
cie do akademizmu i należałoby życzyć młodemu

artyście, aby szed ł dalej w  tymi kierunku, jak 
się objawia w  „małej lrence '.

Bardzo sym patycznie przedstaw ia się salonik 
Piana M ackiewicza Zdolny te-n dekorator teatrów  
miejsk-, niesłusznie odsunięty w ostatnich cza­
sach od p racy  dekoracyjnej, z powodlu nieprzy­
chylnego stanow iska krytyki, z jakiem  suotkala 
się jego opraw a dekoracyjna „Nicboskiej kome­
dii" — w ystąpił z całym  szeregiem projektów  
dekoracyjnych, godnych szczerego zainteresow a­
nia. D ekoracje do ..Demona” Rubinsteina są  po­
prawioną kopją projektów  arty sty , k tóre czasu 
jego oobytu w R o s j. były  zrealizow ane na jednej 
z wielkich scen moskiewskich. „Ten, którego bają 
po tw arzy", Andrejewa, jest szczególnie ulubio­
nym tem atem  p. M ackiewicza dla rozw ażań a r ­
tystycznych . Toteż znajduje on ciągle now y a za­
w sze c iekaw y w y raz  dla dekoracyjnego ujęc'a 
tego widowiska. Monumentalny jest „Hamlet" 
w dekoracyjnej interpretacji a rty s ty ; a  b. cieka­
w e i ponętne — „W esele Figara", silnie stylizo­
wane przypom ina kolorowe rysunki porcelano­
wych naczyń z czadów „rokoka” .

W  ostatnim pokoju rozwiesiła sw oje barw ne 
obrazy  pani W odzicka. Nie w yszła  ona poza 
miarę przeciętnej artystk i i poza rozległą skalą 
kolorytu — nie dała nic ciekawego.

H enryk Lubicz*

-0 X 0 -
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NA WIDOWNI.

Nasza propaganda zagraniczna.
Polska propaganda zagraniczna ina już uro 

tioną opinję. Nie jest paprosłu nic w arta . Nie zna­
czy to, iż nic się u nas nie robi w zakresie infor­
mowania zagranicy; i prostowania Jej błędnych 
poglądów o Polsce, czyni się to jednakżle źle ' 
nieumiejętnie, w yw ołując efekty w ręcz przeciw­
ne zamierzonym . Spodziewano się za czasów 
urzędowania p. Zamoyskiego na ul. W ierzbowej, 
gdy  powołaną została do życia specjalna. Rada 
propagandow a z udziałem sfer społecznych, że 
iłagtąpi nareszcie radykalna poprawa. Przelotne 
złudzenie. W  ostatnich dniach prasa podała znów 
ca ły  szereg  nam acalnych dowodów negatyw nych 
w yników  naszej propagandy zagranicznej. Sam 
mialłem onegdaj w ręku -pismo kom itetu organiza­
cyjnego 14-go m iędzynarodowego kongresu geo­
logów, podpisane przez w ybitnych uczonych, 
adresow ane: „M inistere des Affaire,s Etrangóre
de Litliuania a W ilna1’- Oto próbka orjentacji nafl- 
kulturalnicjszych kół zagranicznych w  najlPtfymii- 
tyw niejszych naw et kw estjach, dotyczących Foł- 
sk?. Jakich wiadomości o Polsce spodziew ać się 
można wobec teigo od przeciętnego cudzoziemca, 
czerpiącego swe wiadomości w y łącznie z- popular­
nych encyklopedii, w rodzaju najpoczytniejszego 
w  świecie anglosaskim leksykonu W ebstera, któ­
ry  w roczniku najnowszym  (1925 r.) ni?e wie je* 
sz-cze nic o istnieniu państw a polskiego, a Lwów 
(przepraszam  Lemberg) umieszcza w . . Austrjl.

Propaganda zagraniczna, jeśli m a być sku­
teczna. nie^Smife zaskorupiać się w  ślepem stoso­
waniu jednego środka, choćby naw et najlepszego, 
lecz posługiwać się musi każdą nadarzającą s'ę 
sposobnością do natychm iastowego dostosowania 
swej pracy agitacyjnej do potrzeb chwili. Jedynie 
propaganda wszechstronna, dyskretna, w prost nie 
widoczna i: nic narzucająca się, system atyczna ’ 1 
planowa, giętka i rzutka, przytem  energiczna i 
w y trw ała  daje pozytyw ne rezultaty, Propaganda 
polityczna, najtrudniejsza i najmniej skuteczna, 
winna być w przód umiejętnie przygotow ana pro­
pagandą kulturalna j gospodarczą. Pod tym  wzglę­
dem wiele nauczyć się możemy od Czechów', (idy 
odwiedziłem jeden z czeskich konsulatów  ze zdu­
mieniem dowiedziałem się, iżte cale urządzenie, 
żarów nt biura, jaik też' i m ieszkalna pryw atnego 
konsula, dostarczone zostało bezpłatnie iptzcz fir­
my czeskie. W y starczy  w yrazie się z uznaniem 
o którym kolw iek z przedmiotów umeblowania, 
a już konsul lub jego sekretarz wyciąga odpow ie­
dnie prospekty i katalogi i w yzyskuje natychm iast 
te sposobność dfa zw rócenia uwagi cudzoziemca 
na przem ysł czeski- T ak wygląda m ądra propa­
ganda.

Propaganda zagraniczna musi rozporządzać 
odpowiednie mi funduszami, musi mieć nieraz „sze­
roki gest* K lasyczny przykład  dają nam Nitemcy. 
Czytam w  „M anchester Guardian1’ zawiadomie­
nie w ycieczce dziennikarzy angielskich i -ame­
rykańskich do Gdańska, urządzonej przez rząd 
niemiecki, k tó ry  pokryw a w szystkie koszty po­
dróży j w ypłaca ponadto uczestnikom  -wycieczki 
w ysokie diety. A m y? —

Uczmy się od naszych najbliższych sąsiadów, 
jak  rofl/e propagandę zagraniczną. A mamy wiele 
jeszcze do nauczenia się.

Obywatel.

Niezrównane w gatunku oryginalne

EL GAI HEL
tutki do papierosów wyrobu 

Zjednocz, fabryk, tutek i bib.

w  K r a k o w i e .  8592

Etna grozi wybuchem. Etna okazuje od kilku 
dni wzmożoną działalność. Krater, k tóry  powstał 
w  czasie wybuchu w  maju 1923 otw orzył się po­
nownie. Działalność powyższego krateru  obser­
wują lotnicy. (Pat.)

 0------

Pieśń i muzyka w dawnym Egipcie
W „Neue Musik-Lwtung" (Stuttgart) znajdu­

jem y rozpraw ę M atyldy von Leinburg, poświęco­
ną pieśni i muzyce egipskiej.

W rozprawie tej autoika, opierając się lia 
badaniach egijpitologów, twierdzi, że m uzyka egip­
ska sięga neolitycznych czasów. Późniejsze po­
danie nadało jej charakter boski. W ynalazcą mu­
zyk i jest bóg Thot i m ałżonka oraz siostra Ozy­
rysa, Izyda. Wprawidlzie zabytki egipskie nie zo­
staw iły  nam żadnych nut, (chociaż kinowe pi­
smo nutowe w Babilonie jest nam znane), ale za 
to wiemy, ż e  przy każdej świątyni była orkie­
stra- Faraonow ie utrzym yw ali specjalnych kapel­
m istrzów, k tórzy nosili szumny tytuł „P rzed sta­
wiciel królew skiego śpiewu i wszystkich p ię­
knych przyjem ności królewskich’1.

Prócz tego rzeźba zo s ta w ia  nam szereg po­
mników, orzedsta\v:i a jący ch kapłanów  z instru ­
mentami oraz postacie grające na harfach lub 
cymbałach. Pew na królowa etjopska hie w stydzi 
się nosić ty tu łu  -„mistrzyni gry  na cytrze". Bo­
gini fzyda je s t nie tylko „panią harfy i iiiry” ale 
także wynaiaizdzyjiią akordu .(harmonii). S tąd  też 
liczba 4 ma dla Egipcjan specjalne znaczenie.

Jeden z hymnów na cześć Izydy tak się za­
czyna :

„W ielbim y Cię nieustannie rząd czyni świata. 
Gramy przed Twojem obliczem, śpiewam y przed 
I woją postacią, serce Twoie ciesz.y się naszą 
pieśnią. Ty jesteś panią hymnów. W ysłuchaj na­
szych pieśni pochwalnych. Nasze pienia clązą do 
Ciebie, nasze pląsy do Twojego m ajestatu! Ty 
jesteś panią brzękadła, panią wesela, władczynią 
pląsów, władczynią śpiewu, m istrzynią śmiechu 
i m istrzynią gwizdania. — ■ Przyjdź ku nam, daj 
natchnienie naszej harfie, naszej lirze, naszym  
cymbałom, naszym  bębnom, pozwól cieszyć się 
na Twoją cześć i pląsać na Twoją cześć".

Hym ny te przypom inają nam psalmy Dawida, 
lak wielkie znaczenie miała m uzyka, św iadczą o 
tern „księgi objawienia’ , dyktow ane przez boga 
Thot. Z 24 ksiąg ..ObjawiSet,©". dwie noszą tytiiT 
„księgi śpiew aka1’. f|(.j

P. W A SlIfW SK I USTĄPIŁ 7E STANOWISKA 
NACZ, RED. , GAZETY WARSZAWSKIEJ”.

W arszawa, 31 stycznia. „Gazeta W arsz.” do­
nosi, iż naczeliiy redaktor tego Pisma p. Zygm. 
W asilew ski ustępuje ze stanow iska z dniem I-go 
lutego. Następcą będzie Stanisław  Kozicki, poseł 
na Sejm i w iceprezes klubu sejm owego Z. L  N.

Ustąpienie p. W asilew skiego pozostaje nie­
wątpliwie w  zw iązku z świetnym  pomysłem ogło­
szeniowym. P, Gazet a W arszaw ska1’ zamierzała 
mianowicie pokryć koszta swego jubileuszu ogło­
szeniami wszystkich w iększych m ias t coś po
2.000 zł. od kolumny. Św ietny pom ysł zrobił k la­
pę i wielki skandal w  dodatku, bowiem Kraków 
i Lwów zrezygnow ały z tego płatnego zaszczytu.

Nu wot, m ała rzecz, a w styd.

CHESTER TON PRZYJEŻDŻA DO POLSKI-
W arszawa, 31 stycznia Jutro t. j. w  niedzielę 

przybyw a do W arszaw y jeden z najbardziej Zna­
nych współczesnych pisarzy angielskich, C hester- 
ton, w ypróbow any przyjaciel Polaków , k tó ry  
podczas krytycznych chwil w ojny polsko-bolsze­
wickiej wszywał społeczeństwo angielskie do 
przyjścia z .pomocą Polsce, a obecnie jako publi­
cysta w ystępuje zaw sze w obronie Polski. (AW.)

NIEMCY PRZYGOTOWUJĄ MEMORJAŁ 
DO LIGI NARODÓW.

Londyn, „Daily Telegra,plT donosi, iż Niemcy 
przedłożą Lidze Narodów drugi z rzędu memorjal 
,z w arunkam i w stąpienia do L.igi Narodów. Rząd 
niemiecki sp o d ziew acie  odpowiedzi w marcu.

(A \iV.)
-0 X 0 ---------

Z OPERY.

„Wesele Figara“ Mozarta.
W czorajsze przedstawienie opery „W esele 

F igara1’ M ozarta zasługuje na szczerą pochwałę. 
Sam fakt wskrzeszenia arcydzieła literatury 18 
w- jest ipe cieszą iący m objawem. Przytem  podkre­
ślić należy widoczną staranność i poważno inten­
cje, zmierzające do nadania całości jak  najodpo­
wiedniejszej szaty- Zarówno strona muzyczna,, 
jak dramatyczna, reżyserja i inscenizacja czyni­
ły dodatnie w rażenie, a w ykonanie było dowo­
dem, że środkami, jakimi Lwów rozporządza, m o­
żna przecież przy dobrych chęciach wiele zdzwa 
lać dla sztuki polskiej i obcej. O operze i szcze­
gółach w ykonania zamieścimy obszerniejszy a r ­
tykuł. 3.

Z sali koncertowej.
ŚPIEWACY PP. BICCIO, DREIKURS I LE,WIĘ­

CKA .
Nader zajmująca produkcja wokalna, urządzo-’ 

na w sali „Ogniska" oficerów przed licznile zgro­
madzoną publicznością, była wym ownym  dowo­
dem cennych zasług pedagogicznych prof. A. Ni- 
żankow skiego, z którego szkoły śpiewu popisy­
wało się troje uczni.

Program  rozpoczął basista p. A rtur Biccio, 
zdobyw ając sobie utworami Beethovena  i V'er* 
di‘ego szczere uznanie słuchaczy. Głos o charakte 
rze wybitnie basow ym  i szlachetnej wdzięcznej 
barwie z odpowiednią siłą w  w ysokich pozycjach 
wystąiptił korzystnie w  pieśniach Megiera, Hale- 
v y ‘ego i M-uęsorgskiego „balladzie o pchle1’

Z zasł-tiżonein uznaniem w yrazić się należy
0 niezwykłe pięknym sopranie koloraturowym  p, 
Jadwigi Lewieckiej. Arje z oper Donizeititi‘ego, 
M eyerneera, Verdi‘ego oraz naddatki, odśpiewane 
ujmująco i z dużą finezją przez młodą śpiewaazkę, 
w ykazały  jej dilżą muzykalność i sm ak w  inter­
pretacji. Dla niejednej poważnej sceny byłany  ta  
inloda artystka ozdobą zespołu.

W ydatny  m aterjał głosowy, do (pewnego 
stopnia już wyszkolony,, w ykazał p. M. Dn kurs 
w  forsownycli ariach z „Pajaców ” i „Trubadura"?’ 
w strecie z „Trubadura" p. Dreikurs zahnuiono- 
w al naw et W ysokiem „cA Mimo widocznej tremy 
P- D reikurs zaolal opanow ać trudności wokalne i 
m uzyazne w  obu Napomnianych ariach i w y w o­
ła ł u (słuchaczy uznanie dla potęgi głosu i tempe­
ramentu w interpretacji. Koncert zakończył pięk­
ny duet z VerdTego opery „La forza de! destino", 
nader starannie odśpiew any przez pp. Lewi-ecka
1 Biccia.

Akompaniował umiejętnie znany pianista D 
Kemiula. Grd.

KURS DLA NAUCZYCIELI BIAŁORUSKICH.
Kraków, 31 stycznia. Min. ośw iaty urządza 

ipodobnie jak i przed kilku laty kurs nauczycieli 
białoruskich w  Krakowie. Na kurs uczęszczać 
mają nauczyciele szkół powszechnych z W ileń­
skiego okręgu szkolnego. Celem kursu będzie u- 
zupełnienie wiadomości w  językach, literaturze i 
historji polskiej, oraz zaznajomienie nauczycieli 
białoruskich z nowszemi metodami podagogiczne- 
mi. (AW.)

ROZWODY W WARSZAWIF.
Poseł chadecki p. W acław  Bitner, adwokat 

warszaw ski, na zgromadzeniu t. zw. Tow arzy­
stwa odrodzenia narodowego stwierdził, że. w  r, 
1924 było w  W arszaw ie 28.000 rozwodów. Po­
kazuje się, że mimo nieistnienia rozwodów w  ko­
ściele katolickim, można rozmaitemi drogami u- 
zyskać rozwód, naturalnie, że to kosztuje!

EMANCYPACJA KOBIET WE WŁOSZECH.
W  południowych W łoszech grasuje kilkana­

ście kobiet po okolicy, rabując przechodniów. 
Niedawno „piękna" banda napadła na kupca 
i zrabow ała mu 11.000 lirów, poczem uciekła na 
koniach do lasu. (B).
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Międzynarodowa Wys iawa Hygjeny
Bruxelles 1924 r .

Organizacje wojsku we w Gdańsku 
zbroją się.

Gdańsk, 31 stycznia. „Gazeta Gdańska*'. Ak­
cja tajnych organizacji przew rotow ych w  Gdań­
sku wzmogła się od czasu zaostrzenia się kon­
fliktu polsko-gdańskiego w  sposób nadzwyczajny. 
Energiczną działalność rozwija zw łaszcza bojo­
w a organizacja, t. zw. Deutscher Yolkischer 
Kampfbund (der Kamerad). Organizacja ta w y ­
daje swoim członkom legitymacje wojskowe z fo­
tografiami, i zapisuje ich nazwiska na listę pobo­
rową, pozatem zaś odbyw a ćwiczenia wojskowe 
w polu. (Pat.)

Zaćmienie Aldebarana.
W  nocy z dnia 2 na 3 lutego widoczne będzie 

w Polsce zakrycie A ldebarana przez księżyc, o* 
statnie z paroletniego szeregu tych zjawisk* Już 
wieczorem w  poniedziałek ciekaw y będzie widok 
Aldebarana obok księżyca, (Powoli zbliżającego 
s3ę do tej jasnej gwiazdy; o godz. 1 miń. 2 (we 
Lwowie) zniknie ona w reszcie nagle, zakry ta  
przez księżyc, będąc jeszcze w  pewnej odległo­
ści od jasnej części jegu tarczy. Z pow rotem  uka- 
!ż3e się Aldebajfeui p rz y  dolnym jasnym  skraju księ­
życa o godz. 1 min. 54. Następne zakrycie Alde­
b arana obserw ow ać będzie można w  Polsce do­
p iero za łat 16, czyli w  r. 1941. (Kom. Obser. krak.)

Z sali sądowej.
Bestjalski mord.

Dosięgła ręka siprawiedliwości Józefa Mu- 
dryka, rolnika z Czanyża, k tó ry  pod zarzutem 
m orderstw a trzykrotnie staw ał przed ław ą sę­
dziów przysięgłych. Najpierw w Złoczowie sę­
dziowie uwierzyli mu, że zm uszony biciem w 
śledżtu te wstępnem  przyznał się szczegółowo 
do zm asakrow ania kołami gajowego śp. Szczy­
gielskiego za to, że mu konie zajm ował na past­
w isku dworskiem  i w ydali w erdykt uwalniający. 
P rokurator jednak stanął na innem stanowisku. 
Sąd najwyższy zniósł w yrok  uwalniający i na 
drugiej rozprawie dostateczna liczba głosów 
przysięgłych znowu przyczyniła się do w yroku 
uwalniającego, k tóry  również został zniesiony. 
T rzeci raz  już w e Lwowie sądzono Mudryka 
przez dw a dni i przesłuchano przeszło 30 świad­
ków. Trybunał przedłożył sędziom dw a pytania: 
czy winien M udryk m orderstw a, czy zabójstwa. 
Sześciu sędziów  powiedziało, że winien mordu, 
sześciu zapizeczyło, wobec czego głosowano nad 
drugiem pytaniem, które 8 głosami potwierdzo­
no, a 4 zaprzeczono. Na podstawie tego w erdyktu 
trybunał uznał M udryka winnym  zbrodni zabój­
stw a i skazał go na siedm lat ciężkiego więzienia.

Z Polski i ze świata.
KIEPSKIE DOWCIPY... NA URZĘDNIKACH.

Szumnie przez PA T ’a zapowiedziane rozpo­
rządzenie ministra skarbu, aby pobory lutowe 
urzędników państw ow ych w ypłacone były  sre- 
brnemi monetami 2- i 1-złotowemi — zostało 
wykonane w  ten sposób, że np. w szystkie gi­
mnazja lwowskie dostały pensje wyłącznie 
w  papierowych 1-złotówkach i 20-groszówkach. 
Nieprzygotowani na takie „transporty** urzędni­
cy, byli w  kłopocie, co z rym fantem zrobić: 
przecież w  każdym  portfelu musi urzędnik trzy ­
mać przez kilka dni kilkadziesiąt złotych, by 
mieć w  każdej chwili pieniądze. Czy nie w y star­
czy, że pensja jest nędzną? Czy trzeba było tym  
biedakom jeszcze dokuczyć, pchając im do torby 
300 jednozłotów ek? W czorajsza pensja była zbyt 
dotkliwym aktem lekceważenia osoby urzędni­
ka. (B).

WIELKA KRADZIEŻ MATERJI.
W  Królewskiej Hucie dokonano onegdaj wiel­

kiego włam ania do składu m aterjałów  Abramczy- 
ka, mieszczącego się przy ul. W olności 1. 1. Zło­
dzieje po wyłam aniu podwójnych drzwi dostali 
się do piwnicy domu w  którym  wspom niana fir­
ma się mieści i stąd za pomocą podkopu dostali 
się do magazynów. Tą też drogą wynieśli oni 
570 meitrów jedwabnej trykotyny, 200 m etrów  
popeliny, 220 m. aksamitu oraz 120 crepdechine, 
łącznej w artości 8.500 zł.

RESTAURACJE KOLEJOWE.
(k) Byłobj* bardzo (pożądane, by władze k o ­

lejowe roztoczyły w iększa kontrolę nad restaura­
cjami lcdlejowemi. Nie mogąc b iać zbyt wysokich 
cen  za podawane produkty, radzą sobie w  ten 
sposób, że przygodnym  podróżnym  dają specjalny 
towar. Dla przejezdnych przygotow aną e t ipewna 
ilość porcji „kaw y’* czy  „herbaty* ale w takim  ga­
tunku, lże gdyby poddać analizie te  na/POje, oka­
załoby się, że zaw ierają one substancje zdrowiu 
szkodliwe. Specjalna „k aw a“ jest np. w  restau ra­
cji II. klaisy w  Samborze. T a  „kaw a’* p0 niedługim 
czasie wyw ołuje niepożądany skutek: dolegli­
wości żołądkow e. Ten objaw  takiego traktow ania 
przelotnych gości jest z resz tą  nierzadki. Należy 
więc bezw arunkow o kontrolow ać pracę restaura­
torów .

ZAMACH NA PROF. EINSTEIN A.
Berlin, 31 stycznia. R osjanka Eugenja Dick- 

son, która p rzed  6 tygodniami w ykonała zamach 
na Kraissina w  Paryżu , próbow ała w ykonać za­
mach na prof. Einsteina. Zamach ten jednak się 
nie udał i sprawczynię aresztow ano. Zdaje się, 
że ma się tu do czynienia z osobą umysłowo 
chorą. (Pat.)

—0 X0

NADESŁANE.

I  I ^ N O ,  W IE C Z O R E M , P R Z E D  i  PO j 
R ZA W O D A C H  SPORTOWYCH.PO BALU,5 
fi PO 5 IL N E M  Z M ECZEN IU .SP O C E N IU # 
B  N A L E Ż Y  R A 2D F J W Y T W O R N E J i 1 

DAMIE PAMIĘTAĆ o P Ł Y N IE  $

SYN FELDMARSZAŁKA FIEDLERA OSKARŻO­
NY O MORDERSTWO I OSZUSTWO.
P rzed  sądem  przysięgłych w e Wiedniu roz­

począł się 30 stycznia senzacyjny proces.
Na ław ie oskarżonych zasiada Rudolf Fiedler, 

25-Ietni urzędnik 'bankowy, syn  znanego we Lwo­
wie kom endanta feldm arszałka Fiedlera.

Uczęszczał do aikademji maryn. a podczas 
wojny zgłosił się jako  jednoroczny ochotnik. — 
Odbył kam panję w e W łoszech a po wojnie w stą ­
pił do banku i ożenił się z  có rką bogatego prze­
m ysłow ca KeiJa. Z żoną ży ł lat kilka. M ajątku 
nie posiadał a  chciał ży ć  na bardzo wielką stopę. 
W  tym  celu grał na giełdzie i przegrał nie tylko 
cały m ajątek żony. lecz także bardzo skrom ny 
m ajątek siostry  żony, od k tórej wyłudził kiC ka^t 
miljonów pod rozmaitym pozorem. S traciw szy  
wszystko, postanowił odebrać sobie życie i za­
wiadomił o tem żonę, która oświadczyła, że chce 
razem  z  nim umrzeć. Postanowili więc zginąć ró­
wnocześnie. Fiedler \n ęc  zastrzelił żonę a nastę­
pnie strzelił do siebie — zranił się jednak tylko 
ciężko i jpo dłuższem  leczeniu w  szpitalu, staną! 
przed sądem. 'Przyzna! się w  zupełności do w iny,
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KOPERNIK MARYSIEŃKA
„1toagedja d> mu haisburgów”

Przepych najstar­
szego w Europie 
domu panującego.

Dzieje dworu owia­
ne do dzisiaj wiel­

ką tajemnicą.
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Bijące sw ą pi 
wspaniałością  

zentacyjne ba 
„Burgu i Scho 

nie.

stęgą i Zakulisowe i
repre- kamarylli dwo
le w
nbrun-

ntrygi REDUTY i zabawy KR> 
rskiej artystyczne na tle trygi 

prastarych zabytków

V A W E walki, in- 
i miłostKi dworu.

K R O N I K A -
Kalendarzyk,

D ziś rz. kat. N 4 po 3 Kr.; gr. k a t N. 32 po Sosz. 
Jutro rz. kat. NMP. Gr.; gr. kat. Ewtymja. — Wsehóti 
słońca 6 58 ; zachód 417.

Teatr Wielki.
Niedziela o 3-30 „Kopciuszek" — w ieczór „W esele 

figara".
Poniedziałek „Pan Dyrektor".
Wtorek „W eseie Figara".

Teatr Mały.
Niedziela „Swit, dzień i noc“, z pp. Łozińską i Hie- 

rowskim, reż. Żytecki.
Poniedziałek „Swit, dzień i noc", z p. Łozińską. 
Wtorek „Świt dzień i noc", z p. Dębicką.

Teatr Nowości. «
Niedziela „Hrabina Marka".
Poniedziałek i wtorek „Radio dziewczyna".

Kinoteatry:
„LEW“: „Dama od Maksyma".
„APOLLO": „Karawana".
. KOPERNIK": „Za iedną noc".
„ MARYSIEŃKA": „Żydzi w  Ameryce".
„CHIMERA": „Hrabina Paryża" (Gajdarow i Mia May, 
„PASAŻ": „Złoty Grobowiec".
„FATAMORGANA": „Młodość zwycięża".
„SZTUKA": „Tajemniczy potwór".

Biuro Koncertowe M . Tuerka.
Piątek 6. lu tego : W ieczór Muzyki Nowoczesnej. 

Wykonawcy: Iren, Dubiska (skrzypce), Zofia Drexler- 
Ksławska (śp iew ) Zbigniew Drzewiecki (fortepian). Dr. 
Seweryn Barbag (prelekcja).

Ze Lwowa.
_  Prof. W yczółkowski w e Lwowie. Ze sfer 

artystycznych  komunikują nam, że w bieżącą nie­
dzielę przyj edzie dla Lw ow a prof. I eon W yczół­
kow ski, którego w ystaw a w  Tow arzystw ie 
P rzyj. Sztuk Pięknych wzbudiza wielkie ‘zain tere­
sowanie.

— Pogrzeb ś. p. Józefa Tomickiego, d y re­
ktora Elektrowni miejskiej, odbędzie się \v±:'-wto­
rek  dnia 3 lutego w Krakowie*

— wojskie Tow. emerytów państwowych,
wdów i sierót, ul. P ańska 11, przypomina, że dżiS
0 godz. 10.30 w  sali ratuszowej odbędzie się wiec 
informacyjny, na k tó ry  w szystkich  członków za­
prasza prezes Chołodecki i sekretarz Faliszewski.

— Egzamin kwalifikacyjny dla nauczycieli 
szkól powszechnych przed Komisją egzaminacyj­
ną w e Lwow ie rozpocznie się częścią piśmienną 
dla 2 m arca b. r. Podania wnosić należy do Ko­
misji egzaminacyjnej we Lwowie, ul. Skarbkow- 
ska 1. 45, do dnia 24 lutego b. r.

2-GO LUTEGO NIEMA ŚWIĘTA.
W obec praw om ocnej ustaw y o zniesieniu 

szeregu świąt, dzień 2 lutego będzie dniem po- 
wszediiiim. W szystk ie urzędy, szkoły , skletpy itd. 
będą ołwatrte jak zwykle, a  w  fabrykach praca 
będzie się odbyw ać norm alnie.

ZNOWU PODWYŻKA CEN TYTONIU.
Z W arszaw y donoszą, że 1 bm. podwyższo­

ne zostaną ceny niektórych gatunków tytoniu
1 papierosów. Cena Kiru podwyższona z 60 na 70 
zł., Xanti z 50 na 60 zł., najprzedniejszego suł- 
tańskiego z 45 na 50 zł.

p r z y m u s o w e  w y d a l e n ie .
Skazana na wydalenie z granic Polski osła­

wiona z czasów  inwazji rosyjskiej denwncjatorka 
Fany Dittner, nie miała zamiaru zastosow ać się 
do terminu, mimo nakazu policyjnego. W obec te­
go policja przymusowo odstaw iła ją do granic 
Państw a. D ittner osiąść ma w e Wiedniu, który 
je s t rodzinnym jej miastem.

OTWARCIE FILJI FIRMY RIEDLOW.
W  zrozumieniu doniosłości rozwoju handlu 

polskiego dla naszego życia ekonomicznego, firma 
Edmunda Riedla, jedna z najstarszych i najsolid­
niejszych w naszem mieście, prowadzona obec­
nie przez braci: Kazimierza, Edw arda i dr. Ta­
deusza Riedlów, postanowiła zakładać filje na 
oddalonych od miasta dzielnicach i w  ten sposób 
ułatw ić konsumentom nabyw anie prawdziwie do­
brej i smacznej kawy, herbaty i innych tow arów  
kolonialnych pierwszorzędnej jakości. W czoraj 
popołudniu nastąpiło uroczyste poświęcenie i o- 
twarcie pierwszej takiej filji na górnej ul. Gró­
deckiej w  pobliżu „Kopyltkowego". Poświęcenia 
dokonał proboszcz parafji św. Elżbiety ks. kan. 
Sigmund, w  obecności licznie zebranych gości, 
z pośród których przemawiali radny m. W cze- 
lak, p. Ludw. Hoszowski im. Stow. kupców i mło­
dzieży handl., i radny m. Sudhof im. Kongregacji 
kupieckiej, życząc dalszego rozwoju na chlubę 
kupiectwa.

WŁAMANIE KASOWE.
Ubiegłej nocy dostali się złodzieje do Księ­

garni Polskiej mieszczącej się przy ul. Chorąż- 
czyzny I. 27, gdzie rozbili ogniotrwałą kasę. Co 
skradzionem zostało, dotychczas nieustalono. P o ­
licja rozpoczęła energiczne śledztwo.

WESOŁY ZŁODZIEJASZEK.
Aresztowano wczoraj W ładysław a Jurasa, 

znanego dobrze policji złodzieja, k tó ry  w  przy­
stępie dobrego humoru, przechodząc ul. Tkacką, 
Wyciągnął rew olw er i począł raz po raz strzelać 
w  powietrze. „Dowcipnego11 złodziejaszka zam­
knięto w aresztach policyjnych.

WOJOWNICZY FRYZJER.
Szynk Agida przy ul. Żółkiewskiej, k tóry już 

słynie z ciągłych aw antur urządzanych przez roz­
maitego rodzaju gromadzące się tam  szumowiny, 
był wczoraj widownią krw aw ej bójki, w yw oła­
nej tym  razem  przez czeladnika fryzjerskiego 23 
letniego Adolfa Fellera. Awanturniczy fryzjer, 
mimo wkroczenia policji, aw anturow ał się w  dal­
szym  ciągu tak, że dopiero przy pomocy trzech 
posterunkowych udało się go z trudem sprow a­
dzić na kom isariat poi. Ponieważ sprowadzony 
naw et tu zachow yw ał się w  dalszym ciągu nie­
przyzwoicie, wsadzono go dla uspokojenia się do 
„ciupy". __________

— Omyłki druku. Do notatki p.. t. „Nowe 
kierunki szkolnej gram atyki łacińskiej", zakradła 
się następująca pom yłka: zamiast „wyjaśnienia
nieznanych sobie faktów", ma być „wyjaśnienia 
znanych sobie faktów".

W ytw órczość fabryiti Kaloszy „Pcnege" (Pol­
ski P rzem yśl Gumowy, Tow. ,alkc. w  Grudziądzu) 
— jak nas informują — robi sta łe  postępy.

Fabryka przystąpiła już do wyrobu obuwia 
sportowego (pantofli z płótna żaglow ego z pode­
szw a gumową), k tóre w  krótkim czasie pojiawi 
się ma rynku w  dużej- ilości. Niska cena obuwia 
sta rto w eg o  czyni go dostępnym  dla najszierszych 
wanstw  ludności. Obuwie to zastępuje w  zupeł­
ności w  przeciągu lata i jesieni znacznie droższe 
obuwie skórzane. Oprócz tego fabryka „Pepege" 
m a zam iar w najbliższym czasie przystąp ić rów- 
niież do fabrykacji śniegowców (botów) i spodzie­
w a się w zimowym sezonie 1925/26 roku1 w ystąpić 
na rynku z swoim nowym  artykułem - Śniegowce, 
będą w yrabiane z najlepszych m aterjałów  i w  bi­
czem nie będą ustępow ać wzorom  zagranicznym.

284
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Zebrania, odczyty i widowiska.
— „W esele Figara*', piękna opera M ozarta, 

ukaże Site fco raz 2-gi w  dniu dzisiejszym.
— „Hrabina Marica*', znakom ita operetka  

Kallmana, zapełnijąca widownię na  każdern przed­
stawieniu, ukaże się dzisiaj po raz 52-gi. Na po- 
niedztałcek i w torek repertuar zapowiada arcy- 
w ęsolą operetkę „Radio—dziew czyna1’.

— „Świt, azień i noc4’, piękna kom edja Nicco- 
demiego, zapełni repertuar bieżącego tygodnia 
w T eatrze Małym.

— Abonament na miesiąc luty już od pierw ­
szego dnia sprzedaży znalazł olbrzymią ilość na­
bywców, którzy chętnie zaopatrują się w  zniżko­
we bilety. P rzysz ły  miesiąc w e w szystkich tea­
trach będzie obfitował w  wiele nowości. Dla w y ­
gody publiczności sprzedaż abonamentów odby­
w ać się będzie prócz godzin rannych i w  godzi­
nach 6—8 wieczorem.

Bal lotniczy odbędzie się 14. lutego o;, w  s a ­
lach K asyna i Koła Ut.-art. Bal ten, z którego do­
chód (przeznaczony jest ;ia cele Ligi Obrony Po­
wietrznej Pańlstwa, zajmie w  tym  karnaw ale nie­
wątpliwie p ierw szorzędn i miejsce, zarów no pod 
względem reprezentacyjnym , jak i miłej, ożywio­
nej zabaw y, o co zabiega już od kilku tygodni Ko­
mitet. W  dniach najbliższych dokonaną zostanie 
akdja przygotow ań, m ająca zapewnić tem u balo­
wi pełne powodzenie. 316

„W ystawa wyrobów trykotarskich, w ykona­
nych na .krajowym kursie try k o tars tw a ręcznego 
będzie o tw artą  w  lokalu Krai- Patronatu przem y­
słowego (pl. Smolki 3, III p.) w niedzielę (1 lute­
go) od 12— 6 popoł. i w tpioniedz;ałek  (2 lutego) od 
10 rano dó 6 popoł. W stęp wolny. Nowy 3-mle- 
sięczuy kurs tryko tarstw a (nauika 3 razy w  ty ­
godniu) rozpocznie się w  pierw szych dniach lute­
go. Wpilsy w  biurze P atronatu  pl. Smolki 3 (od 10 
do 1 w poł.) oraz w czasie w ystaw y. Ze względu 
na coraz silniejsze zapotrzebow anie w yrobów  try- 
kotairskich (jak sw eaterów , bluzek, sukien, szali, 
czapek etc.) ich piraktyczność i obecnie panującą 
modę należy oczekiwać w iększej liczby zgłoszeń 
na kurs pow yższy’*. 312

NA KRAWĘDZI DNIA.

Obowiązki pani domu.
Każda pani domu powinna pamiętać na pier­

wszego, że jest obowiązkiem jej:
1) utrzymać dom bez deficytu;
2) przetrzymać kryzys finansowy;
3) wytrzymać w szystkie złe humory męża?
4) zatrzym ać się z zakupnem nowej garde­

roby;
5) dotrzym ać w iary  małżeńskiej;
6) podtrzymać chwiejącego się męża;
7) powstrzymać się od dokuczania,

i wreszcie trzymać się tych w szystkich pra­
wideł. K.

NADESŁANE.

Pierwsze próbne gotowani© herbaty urządza 
JULIUSZ MEINL w  bieżącym tygodniu. Ze 
względu na znane z pierw szorzędnej jakości mie­
szanki herbaty  tej firmy, nie powinien nikt ominąć 
sposobności zapoznania się z niemi. Spieszcie 
więc w szyscy:

w e wtprek 3. do Rynku 18, 
gdzie czeka W as filiżanka znakomitej herbaty.
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GALICYJSKIE KARPACKIE NAFTOWE T. A.
Dawniej B E R G H E I M  i M A C  G A R V E Y —  w Glinniku Marjampolskim.i

Nadzwyczajne W alne Zgromadzenie Akcjo­
nariuszy Tow arzystw a odbyło się dnia 23 s ty cz­
nia br. w sali Koncernu Naftowego „Dąbrowa * we 
Lwowie pod przewodnictw em  D ra Arnolda Segaia.

Nta w niosek Rady Zawiadowcze;j zatw ierdzo­
no kooptację pp.: D ra Juljusiza Twardowskiego, 
imż. Jana Zazajslćego, M aksima Krassnego i Artu­
ra Kubięgo na członków Rady Zavuaidow CzeJ.

Następnie powzięto na wniosek Raidy Zaw ia- 
dowczej jednomyślnie uchwałę w spraw ie fuzji 
Galicyjskiego Karpackiego N afto \«go  T A. dawn. 
Bergheiin i Mac Garvey w Glinniku Marjampol- 
skiim z następująoemi Spółkami:

a) Rafitienja Nafty „Jedlicze", Spółka Akcyjna 
w e Lw owie;

b) „Dziedzice’* Spółka Akcyjna Naftowa 
w Ciże cho wilcach;

c) „D ąbrowa" T ow arzystw o Naftowe, Spółka 
z ogr, por. w e Lwowie;

d) Holenderski Syndykat Naftowy, Spółka 
z ogr por. we Lwowie;

e) Societć francaise des Petroles de Potok 
Spółka z ogr. por. we Lwowie;

f) Societś de Petroles de W ańkowa, Spółka 
z  ogr por. we Lwowie;

g) Lrancusko-Karipackie T ow arzystw o Nafto­
we, Spotka z ogr. por. w e Lw owie;

h) Tustanow icka Spółka Naftowa Georges 
Clairin, Spółka z ogr. por. we Lwowie.

W alne Zgromadzenie również jednomyślnie 
uchwaliło w niosek Rady Zawiadowczej co do 
podw yższenia kapitału zakładow ego Galicyjskie­
go Karpackiego Naftowego T. A. z k w oty  Mp 
5,376.000.000 o Mp. 16,027,200.000 do Mp.
21,403.200.000 iprzez w ydanie drogą X enrs'1 
4,579.200 nowych akcji nominalnej wartości Mp. 
3.500 każdą, z  tem, że ta  podw yżka kalpitałiu za­
kładowego służyć ma jako  cena kupna Spółek — 
„Dąbrowa * Tow arzystw o Naftowe, Sp. z ogr. 
por-, Holenderski Syndykat Naftowy, Sp. z  ogr. 
por., Societe francaise des P etro les cle Potok, Sp. 
z ogr. por., Socićte de Petroles de W ańkow a. Sta 
z ogr. por., Lr a licu s ko-Kar p ackie T ow arzystw o 
Naftowe, Sp. z ogr. por. \ TustanowiCKa Spółka 
Naftowa G eorge^CIairin, Sp. z ogr. ipio;r. oraz Ra­
fineria Njffty „Jedlicze" S. A. we Lwow ie bez 
jakiejkolwiek dopłaty gotówkowej.

W reszcie uchwalono zmianę dotyczących pa­
ragrafów  statu tu  Spółki i upoważniono Radę Za- 
wiaclowczą do przeprowadzenia tyich uchw ał i 
poczynienia kroków  w  Rządzie celem uzyskania 
zezwolenia na podwyżkę kapitału zakładowego.
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NADESŁANE.

PODZIĘKOWANIE,
WP. Drowi N. Luftmanowi okuliście Kasy chorych, u  

bezinteresowne i troskliwe w yleczenie syna z  przypadko­
w ego i niebezpiecznego uderzenia w  oko, składają tą. 
drogą serdeczne podziękowanie rodzice Stan. Chybowie.

firma 314

Od 1-go lutego
1925.

w BAGATELI 
Wstęp

ŚWIATOWEJ SŁAWY DUET
SŁYNNEJ PARY

TANECZNY

Jffartow i Rac
oraz w ysięp MELODYSTY ALFREDA, znanego chlubnie 
muzyka, jakoteż całego troskliwie zestaw ionego ze­
społu, niewątpliwie wzbudza powszech. zachwyt. 322H

Od godz. 11-tej
wieczorem na

P A N C I M G U
W stęp 

wolny.
n r

Sport.
ZAWODY NARCIARSKIE O M ISTRZOSTWO 

POLSKI.
W  Krynicy odbył się wczoraj pierw szy dzień 

zaw odów  narciarskich o m istrzostwo Polski. 1) 
Bieg głów ny 15 klrn. warunki ciężkie, śnieg św ie­
ży, startow ało 45. Klasa starszych 1) August Za­
moyski (S. N. T. T.) 1,46.8, — 2) Schyler 1,56.13, 
3) Bednarski 2,02.38. — 1 klasa seniorów 1) Bu­
jak (S. N. T. T.) 1,37.41, 2) Mickelbrunn 1,44.56,
3) Rnzmus 1,45.03. — 2 klasa seniorów 1) Gąsie­
nica (S. N. T. T.) 1,36.47, 2) Krzeptowski (SNTT.) 
1,38.15, 3) W ilczyński 1,41.00. — 3 klasa seniorów 
Staszczek 1,49.13, 2) M otyka (SNTT.) 1,50.52, 3) 
Roń 1,51:04. Dziś dalszy ciąg zawodów  w sko­
kach.

ŁYŻWIARSTWO.
Zawody w jeżdzie sztucznej i szybkiej, zapo­

w iedziane na 1 i 2 iutege- b r„  przełożono  na dzień 
7 i 8 lutego br. — z powodu odwilży i deszczu 
tudzież nieobecności najlepszych łyżw iarzy, któ­
rzy baw ią obecnie na zawodach m iędzynarodo­
wych w Berlinie i St. Moritz.

Zaw ody odbędą się na torze L. T. Ł„ program 
bez zmiany. Informacji udziela sekretariat L. T. 
Ł. codziennie w godz. między 4 a 5 popołudniu.

MOKEY.
Drużynę hokey‘ovvą organizuje L. T. Ł. dla 

swoich członków. Zwolennicy tego sportu, za­
mierzający brać udział w  treningach, zechcą 
zgłosić się w najbliższych dniach w  sekretaria­
cie L. T. Ł, w  godzinach między 4 a 5 popołudniu.

JULIUSZ MESNL
otwiera dla wygody P. T, Publiczności 
— we środę 4 bm. ‘nową filję —

Lwów, Łyczakowska 17.
Organizacja Narodowa II. Dzielnicy

| urządza dnia 7. iutego br. (w soDotę) w san 
i Sokoła Macierzy, przy ul. Zimorowicza wieczór 
j karnawałowy. W stęp od osoby 3 i l .  Zaprosze­
n ia  wydaje się w  lokalu Organizacji przy ul. 
[Trauguta I. 22. I. p. codziennie od 2. lutego
i o g. 7— 8 wieczór. 311
 I    --------------------------

I Poszukuję przedstawicielstwa na Kresy W schodnie poważne

fabryki likierów i wódek.
Podróżowałem dłuższy czas po Kresach W schodnich  
Znam dokładnie wszystkich hi..toi ników i batalistów wód, 

; czanycd i.a .( osarh ’ Wschodnich Referencje bankowe. 
Adres Warm, Warszawa, Nowogrodzka Nr. 6 a. Tel. 210-04

11.000 „NAGiCH“ KLUBÓW W  ANGLJI.
Deputacja, prowadzona przez biskupa Lon­

dynu, zakomunikowała ministrowi spraw  wewn., 
że ilość „nagich** klubów w Anglji wynosi 11.000. 
M inister przyobiecał zaostrzyć kontrolę nad „na­
gimi" klubami w  ten sPusób, że każdy policjant 
ma prawo wejścia o każdej porze do klubu, 
wszystkie kluby będą ponownie zarejestrow ane, 
a porcja będzie miała prawo żądać oa w łaści­
cieli klubów odpowiednich kwalifikacji. Jak maja 
wyglądać te „kwalifikacje** — domyśleć się trud­
no — a może i nie trudno, (B).

KURJER EKONOMICZNY
Lwów, dnia 31, stycznia.

Zebrania giełdy lwowskiej wczoraj nie 
było. Najbliższe zebranie giełdy pieniężnej w po* 
niJziałek 2 lutego.

W  obrotach prywatnych po za giełdą była 
wcfzoraj tendencia zniżkowa. Obroty b y ły  bardzo 
słabe. Dolary am eryk . 5.1614 d0 5.163/*, dolary 
kanad. 5.14 B do 5.147*.

KREDYTY NA ZASIEWY.
Sejm ową komisja rolna uchwaliła rezolucje, 

w zyw ającą rząd do w staw ienia na r. 1925 do 
budżetu 15 miljonów złotych na kredyty dla rol­
ników na zaktipuo zbóż jarych na zasiewy. Kre­
dyty  te miałyby być oprocentowane na 6% 
w  stosunku rocznym. Z kredytów  tych korzystać 
by mogli rolnicy w szyscy, a w pierwszej mierze 
drobni rolnicy, którzy nic posiadają nasion zbo­
żowych do obsiewu pól na tegoroczną wiosnę.

BRAK CHLEBA W RUMUNJI.
Z Bukaresztu donoszą 29 stycznia. W  mini­

sterstw ie wojny odbyła się pod przewodnictwem 
ministra w ojny konferencja celem stwierdzenia, 
czy rozporządzenie miuislterjalne w sprawie zao­
patrzenia ludności w  clileb nie naraża zaopatrze­
nia w clileb armii. Na konferencji stwierdzono, 
że ludność na wsi sprzeciwia się rekwizycji psze­
nicy. Obradowano dalej nad tem, w  jaki sposób 
zaopatrzyć w  pszenice aż do nowych zbiorów

arinję i stolicę. Minister sprawiedliwości żądał, 
aby w  razie  oporu ludności przeciw rekwizycji 
pszenicy można zażądać pomocy wojska! Gene­
rał M ardarescu oświadczył, że armja zaopatrzo­
na jest w  pszenicę. Czy będzie można stolicy do- 
pomódz z zapasów  armji, niewiadomo jeszcze, 
spraw ę tę zbadać należy. Poruszono też myśl. a- 
żeby ludności w  stolicy jeden raz tygodniowo 
w ydaw ać mąkę kukurydzianą zamiast pszeni­
czną.

CENY REKORDOWE ZBOŻA W CHICAGO.
Z Nowego Jorku donoszą, że 28 stycznia ce­

ny żyta osiągnęły cenę rekordową, jakich nie 
było od r. 1898. Zboże notowało 2 dolary za bu­
sze! Cena rekordow a w  r 1898, która byiła naj­
w yższą ocl 30 lat, wynosiła tylko o 30 cent. w ię­
cej. Ceny zboża już od kilku miesięcy wyKazują 
ciągłą zwyżkę. Na m arzec i kwiecień br. ocze­
kują dalszego wzrostu cen aż do 2 doi. 20 cent. 
za buszel.

AKCJE GIEŁDY WARSZAWSKIEJ.
B. Dyskont, warsz. 6.70, B. dla Handlu iprzem. 1.00, 

B Kredytowy warsz. 0,00, B. Handlowy warsz. 5,50, Prze­
myśl. Polskich 0,00, Przemysłowy warsz. 0,00, B. Handl. 
Poznań 0,00, B. Przemysł. Lwów 0,37, B. Zw. Sp. Zarób. 
9,70, B. Zachodni 1,70, B. Zw. Ziemian 0,00, Cerata 0,51, 
Tespy 0.0U, Kijewski 0,00. Puls ( 52, Welt 0,00, Wilt 0.00, 
ETrdryczność i.95, Poi. tow, eleictr. 0.00, Chodorów 4,60, 
Czersk 0.67, Częstocice 2,22, floslaw ice 2,00, Michałów 
0,00. Cukier 3,20, W ęgiel 2,95, Poi. Nafta 0,63, Brugger 
1.80, Nobel 0.00, Cegielski 0,69, Modrzejów V. 4,55, 
V-0,00, Norblin 0,86, Ostrowieckie 6,90, Parowozy 0,63, 
Pocfsk 0,80. Rohn 0-eni.0,00, Starachowice 1,92. Ursus 1,50 
Zieleniewski 9,30, Zawiercie 11,90, Żyrardów 00,00, Bor­

kowski 30 Syndykat Roi. 0,80, Pol Lloyd 0.00, Cmieiów  
0,64, Haberbusch 0,00, Spiess 1,30, Siła Światło 0,40, 
F in ty  0,49, Łazy 0,17, Drzewo G,0C Przem. leśny 0,00, 
Lilpop 0,00, Beipol 0,00, Hurt 0,00, Jablkowscy 0,00, 
Transp, i Żegluga 0,00, Filtzuer 4,00, Rudzki 0,30, 0,00, 
Konopie 0,00, Strem 0,00, Zgierz 1,05, Pustelnik 1,00, 
Lenartowicz 0,00, Orthwein, 0,00, Ki ic ie  0,33, Tep ?ge 
0,00, Ostrowiec 0,00, Spirytus 3,00, Zach. tow. C.tfl, Korei 
0,00, Majewski 00,00, Brovn Boveri 1,00, Zj. Fabr. Masz 
0,00. — Tendencja naogół mocniejsza. vAW).

Kursa walut 
„Kurjer 

Lwowski11 
Nr. 27.

Lwów  
31. stycznia

W arszawa 
31. styesnia

Zurych 
31. stycznia

D e w i z y
100 złotych _ -  00 — 100.00
1 funt ang. — 24-92 2484
100 frs. franc. — 28-21 2811
100 fr. szwaj. — 100-22 ooooo
100 frc. belg. —.— 27 00 26 87
100 K czesk. — 15-46 15-38
100 K węg. — 000 00000
100000 kaust. — 73050 7-30
100 M. niem. — oooot 1-23
1 Dolar ant. 000—000 5T8V, 5-18
100 Lir. wł. 00-00 21.6125 21-65
100 Lei rum. — o-oo o-oo
100 guld. hol. — 00000 208-80
100 Knorw. — oooo 79.30
100 K duńsk. — 0000 9250
100 K szw. — 139-98 139.50
Hiszpanja 0000
Belgrad 8-47
P ożycz złota 700
Poż. kolej. 900
Poż. dolar. 3-60
Poż. konw. 4-50

(AW) (AW)



KURJCR LW OW SKI z poniedziałku dnia P lu teg o  1925. Int. 27

argi Wrocławskie
15-17 marca 1H25.

na jw iększy  rynek tow arow y  
Wschodniej Europy 2000 w y­

stawców wszelkich branż.
Zaopatrzcie się natychmiast w paszport i legityma­

cję Targów przez naszego przedstawiciela

„ORBIS11 Polskie Biuro Podróży
Lwńw, ulica Jagiellońska 2.

W szelkie informacje, prospekty i wskazanie mieszkań przez 

Measeamt, Ureslatt. 267

Czas odnowić przedpłatę!

E3EN CJA  ZIÓŁKOWA
znany i u lubiony środek  dom ow y, 
oddaje nieocenione us ług i przy  bólu, 
reum atyzm ie, iszja, bólu zębów i g ło­
w y, m igrenie , rw an iu  w uszach, 
n iedom agan iu  żołądka, zaziębieniu itp .
S P O R T O W C Y
używ ają „M E R I D IO  L u bo odświeża 
i w zm acnia nerw y, rouszkuły i usu­
w a znużenie. Do nabyc ia w ap tek ach  
i d roguerjach . — H u rtow n ie  oddają:

„Zorja" składnica apteczna, 
Walców i Apteka pod Gwiazdą 

p. W iszniewski, Kraków.
W y tw ó rn ia : 

Laboratoijum Farmacja Kró­
lewska Huta. 4S

inserujcie się

w „Kurjerze 
L wo ws k i m "

I > o  s i e w u
lucernę, w szelkie koniczyny, trawy, nasiona oko­
powe, warzywne i kwiatów, łyko, maść ogrodniczą, 
oraz rozmaite preparaty chemiczne przeciw mszy­
com i wszelkim innym szkodnikom roślinnym poleca

Alek^atidep S z y ffe r
Specjalny skład nasion 308

Poznań, ul. Wielka 11. Tel. 3904.
Na żądanie wysyłam cennik gratis i franko.

Dąb, olcha
jakoteż inne drzev/a twarde, grawii 

do Francji poszukiwane do kupna

F L E I S S I G  St Co.,
W I E N ,  I i i . ,  U n g a r g a s s k  24 .

N a s i o n a  w sze lL ie
polecają sjpady 294

L. JASIŃSKIEGO
prowadzone od toku 1870 w Łęczycy oddział w  
Łodzi ul. Andrzeja 10. Cenniki na żądanie bezpłatnie.

Kupujcie w uierwszem źródle nie przepłacając za pośrednictwo.

LICZCIE SIĘ Z KAŻDYM GROSZEM!
Kupujcie pierwszorzędne rzeczy, lecz tylko w fabryce elektrycznej ubiorów męskich i okryć damskich. Posiadając własną  
elektryczną fabrykę ubiorów męskich i okryć damskich oraz największy w W arszawie detajliczny magazyn, otrzymując towary 
krajowe i zagraniczne bezpośrednio z fabryk, jesteśmy w możności po cenach W i t a K i o n  zaofiaro-*
wać Sz. Klijenteli nasze wyroby, które pod względem jakości towaru, dokładu, roboty i fasonu mogą zadowolić najwybred­

niejszy gust.
Poniżej podajemy oeny t i a  n a s a s e  wyroby:

PeltaGarnitury męskie:
„NERVI“ kolor s z a r y ............................ a zł.
„KARO“ deseniowy .  ................... „
„KORT" w e wszystkich kolorach . 
„B O ST O N ' (szew iot) granat F . .

czarny  f  . .
„ bronz F . .
„ marengo F .

kamgarn I.......................
» »   »

(marengo, granat lub bronz)
tenis kamgarn we wszyst, odcieniach

35'-
371-
6 0 -

100-
90-

70-—

Spodnie:
żakietowe w  paski 

„ kamgarnowe

wojskowe do butów  
„ kanig. do kamaszy 
„ struks „Khaki6

Jesionki velourowe 
| Knmiaselkł:

h zł 14 białe i sztuczkowe a zł 12
Palta nieprzemakalne:

gumowe . .

męskie:
„ULSTER" raglan . . . . . . .  a zł.
„VELOURS“ .....................................

a n g ie l s k ie ............................
wcięte gdańskie „Bristol" „

v e l o u r ................... „
„ angielskie . . .  

letnie wied.covercoat na podszewce
1t V W Ił » O
, „ marengo . .

gabardinowe r a g la n y ...............................  „
gdańskie . . .  „

od złotych 25*— do 45.— ,
D251AŁ DAMSKI:

„Struks"
mleczny

25
30
12
30
35
22
27
26

ń zł 21 
32

. . .  „ 3 4
nieprzemakalne (brezenty) „ 23

Kostjj umy:
bostonowe a zł 65 
angielskie „ 60
gabardinowe ,, 90

P A I 2 F A :
tricolinowe (szary, bronz) zł 75

s a t y n o w e .................................„ 7 0
su k ien n e ..................................... „ 7 5
g a b a rd in o w e................................ 85
a n g ie l s k ie .................................„ 5 0
— — w e wszystkich kolorach, najświeższych modeli. — —
X ) S 5 i e o i n n e  u b r a n k u  boston (szewiot) 

od zł. 25'— do 35 -
ŻADNEGO RYZYKA GI.A ^AMAWIĄJĄCBGO.

Towar wysyłamy natychmiast po otrzyfnaniu piśmiennego zamówienia, bez zadatku za zaliczką pocztową. Na żąda­
nie przyjmujemy towar z powrotem zwracając całkowitą sumę wpłaconą przez klijenta. Za przesyłkę i opakowanie doliczamy 
podług cennika ta.yfy pocztowej. Przy zamówieniach podawać dokładny adres, objętość w  pasie i piersi, gatunek, cenę i kolor, 
W rękawach i spodniach duży zapas materjału.

Elektryczna Fabryka Ubiorów
„Kuroun“ Warsspawa, Nalewki 22?. 305
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PRZEW O D N IK  1NFORMACYJNO-REKLAMOW Y
„SiUUJERA LWOWSKIEGO" we Lwowie.

Nimej podane Jtirmy polecamy P. T. Sięan. Ci^YTpPNlKOM
ARTYKUŁY

2ELAZME
Meble żelazne, naczy­
nia kuchenne, okucia 
do mebli polecaiirma:

Idź. Stan. K l i m o w i c z
ul. Kopernika 11.

MLECZARNIA
ŚNIADANIA -  OBIADY -  
KOLACJE poleca pod n o ­

w ym  zarządem  
„L W  O W I A N K A *  S ien­

kiewicza 9.

MLECZARNIA
jNowo utw orzona m leczarnia,

Eo zniżonych cenach  kaw a, 
e rb a ta , m leko, domowe 

pieczyw opl. B ernardyńsk i 17.

Ż A R t W K I
s F abryka
żarów ek, u h  Lwowsk, Dzie­
ci 25. T e l. 640, regeneru je 
s ta re  żarów ki. — Ceny 

4Q°f0 niższe.

A, ZYNICZ. :

500 funtów nagrody
Nowela.

—  W yjadę przed panią. Parni musi dekouczyC 
sw ego wypoczynku. To przykre dla pani, praw -

' da, doznać takiego rozczarow ania? Dziwi się pani 
zapewne, jak miałem śmiałość do pani przystępo­
w ać?

Słow a te w ym ówił ze sm utkiem i widoczną 
przykrością-

Dziwiłam się ternu bardzo, lecz biorę to  na 
Karb tego, że  pan nie jest mordercą... że go Pan 
zabić nie chciał.

— Widzę, że sądzi pani mnie lepiej, aniżeli 
może na to zasługuję. Dziękuję pani za to serde­
cznie. Wiem, że nie ubiegałaby się pani sama 
o nagrodę. W olałbym jednak, żeby dostała ją pa­
ni, niżeli ktoś obcy. Dziś rano jeden z przechod­
niów w  miasteczku zdaw ał się mnie rozpozna­
wać. 500 funtów — to duży pieniądz i wiele ty ­
sięcy osób w  Anglji pragnęłoby je dostać.

— Dlaczego pan nie próbuje uciec? Pomogę 
panu.

A spuszczając oczy nieśmiało, dodała:
— Musiał go pan nienawidzieć. Zapewne u- 

cżynił panu krzyw dę, lub pana ciężko obraził?!
— T ak jest. Nienawidziłem go z całej duszy. 

Uniemożliwiał życie kobiecie, która była moją..., 
k tó ra  była moją serdeczną przyjaciółką. Znał ta ­

jemnice, tyczącą się jej przeszłości. Groził jej 
zdradzeniem tajemnicy przed mężem, jeżeli nie 
będzie mu powolną. Chciał ją oderwać od niego, 
w zasadzie dobrego, powoli umierającego na nie­
uleczalną chorobę człowieka. Nie mogąc się przed 
nim obronić, w  najwyższej rozpaczy zw ierzyła 
się przedemną. Pewnego w ieczora poszedłem do 
niego. Był sam w  domu. Byłem okropnie zdener­
wowany. Z trudnością panowałem  nad sobą. 
A kiedy mnie ciężko obraził, uderzyłem  go laską, 
poczem zatrzasnąw szy drzwi, w yszedłem  z mie­
szkania.

Słowa te wypowiedział Lugar prawie że jed • 
riym tchem. Poczem zamilkł i oddychał głęboko.

— A więc nie szedł pan z zamiarem zabicia 
go? — spytała Elmore. A głos jej drżał, gdy w y­
m awiała te słowa.

— Nie. — Brzm iała stanowcza, spokojna od­
powiedź.

Odetchnęła głęboko z widoczną ulgą.
— Wiedziałam, spodziewałam się tego. Od 

samego początku nie wierzyłam, żeby pan mógł 
być mordercą.

Zdziwiony i zmieszany zarazem, porw ał ją za 
rękę.

— Mildred, Mildred! Czy być m oże? Czyżby 
zależało pani troszkę na tem ?

Poczem zmięszany swym postępkiem, jak 
człowiek, k tó ry  powiedział za dużo, zamilkł gw ał­
townie. Puścił jej rękę i cichym, zdławionym 
głosem szepnął:

— Przepraszam .

Krótką chwilę tnvało  przykre milczenie. Po 
chwili jednak Lugar kończył opowiadanie:

— Chcę pani powiedzieć całą praw dę. Nie ja 
zabiłem Leonarda Hastingsa. Kiedy opuściłem je­
go mieszkanie, zatrzym ał się przed domem samo­
chód, z którego w ysiadł średnich lat mężczyzna. 
W indą pojechał na górę. Zadzwonił do m ieszka­
nia Hastingsa, a kiedy ten mu sam drzwi otwo­
rzył, strzelił doń, poczem zatrzasnąw szy drzwi, 
odjechał tym samym samochodem. To byłoby 
wszystko.

— Czy pan zna tego m ężczyznę? — spytała 
Mildred.

— Nie mogę pani nic więcej powiedzieć. A to 
co powiedziałem, niechaj będzie tajemnicą mię­
dzy nami. Godzina późna. W róćm y do hotelu. 
Czuję si§ zmęczony, a ludzie w mojem położeniu 
nie mają praw a do marzeń.

W  milczeniu powrócili do domu.
* *

*
Przed bram ą hotelową czekało kryteKuito. 

W  westybulu siedziało dwóch panów, którzy na 
widok Lngara i Elmore natychm iast wstali. Na 
widok ich Elmore, tknięta złem przeczuciem, 
chwyciła swego tow arzysza kurczowo za rękę.

Jeden z nich zbliżył się i rzekł tonem suchym, 
lecz grzecznym:

— Antoni Lindsay, mam rozkaz aresztowania 
pana pod zarzutem  zamordowania...

— Ali right ■  przerw ał Lugar. — Jestem  go­
tów. Proszę mi pozwolić zapłacić rachunek hote- 
lowT- (C. d. n.)

Pierwszorzędne

Ś N I E G O W C E
Damskie

z t . ~ 2 o r

Męskie
a L  i ć 4 .

K A L O S Z E
Damskie Męskie

Zl. 8 .35“ Ż T s J O
wyłącznie w specjalnym magazynie 

I ^ i r j  <>1 o  u  t x i  i  c e r a t  323

Leopolda H a a s a
Lwów, ul, Legjonów 3. Telefon 16-45.

Specjalistka chorób wenerycznych i skórnych, b. sekun- 
darjusz szpit. ordynuje
pew szehenego U P i a U n n ł ł n d  L w ó w  
S ł o w a c k i e g o  naprzeciw głównej poczty.

Leczenie p lam . brodaw ek, w łosów, elektro lizą i lam p ą  kw arcow a.
T e ł. 16-61. ’ 217

N iezaw odny środek przeciwko ® 
Chrypce, du szn o śc i, kaszlu ®

(Sulpfiuris aurat. benzoinati) 8050® 
•  C h e m . fa rm . labor. „ f l p .  K o w a l s k i * *  W a r s z a w a  J

Specjalista chorób skórnych i wenerycznych gg

Dr. GOLDSTEIN wied. i berlińskiej 
Ord. 1 0 - 1 2  i 2 - 5 ,  KRASZEWSKIEGO 3. 7741

Fabryka  p o i e n o w

INVENTIA
* A k o .

w  Poznaniu
polecaI

Cztery pierwsze i;a- 
p i t y  v  wyścigach

w łasnego wykonania mę£ 
skie i damskie z najprzed­
niejszego materjału z łącz­
nikami zewnątrz i w ew ­
nątrz lutowanemi. — —

100 rowerów

o mistrzostwo miasta Po­
znania uzyskał i o w e r  

I X V l v X ’ l I I
Fabryka urządzona na pro­
dukcję dzienną.-------------

Sprzedaż tylko handla-_ 
rzom r o w e r ó w .-------------

B a c z n o ś ć  ! Dia wygody P. T. Publiczności celem  
ułatwienia i umożliwienia taniego zakupu najlepszych sort 
1 * 0  ó o z o o l i

B i e l i z n y
oraz wszelkicn towarów galanteryjnych, zostało  otworzone 
Źródło taniego zakupu ZYGMUNT NACHTpl. Gołuchowskich 11.

wchód przez sień. 220

Niebywała O K A Z J A !
Wysyłamy każdemu z nasze­
go składu za zaliczką poczto­
wą po otrzymaniu listownego  
zamówienia, niezbędne dia

kaźuej rodziny 183
30 sztuczek towaru za 42 zł,

A mianowicie: odcinek dobrego wełn. kortu, lub
m ocnego cajgu na praktyczne zim owe męskie ubra­
nie, ode. w  modną spódniczkę, ode. na ciepłą
bluzkę, ode. na ciepłą męską koszulę, ode. na parę 
ciepłych kalesonów, ode. na ciepłą haleczkę, ode. 
na damski kaftanik, 12 husteczek do nosa, resztkę 
na fartuch, jedną turecką chusteczkę na głow ę  
3 pary dobrych skarpetek i 6 szpulek nici do szycia. 
To wszystko wyłącznie w dobrym gatunku wysyłam  
nawet bez zadatku, tylko za 5 2  n ł .  również w 

wyższym gatunku za 5 0  > ,ł.
UW AGA: Płaci się na poczcie przy odbiorze to­

waru — Zamówienia prosimy adresować:
M. 3 R Y L Łódź, Piotrkr itska 56.
UWAGA! Jeżeli otrzymany towar się nie spodoba, to 
przyjmujemy takowy z powrotem i zwracamy pieniądze

ZpotEiOdu stagnacji
I braku g o tów k i “p rs e d a je m y  po 
een ach  m ą czn ic  z r iż o n y c b : Ł ó żk a  
że lazne  1 m o i eżne, K ik a  sk rz y n k o ­
w e  i p o low e. » ia tk i  iJ o łó ż ek  M a­
te ra c e  sp rę ż y n o w e  i  w ło s le n n e , 
O to m a n y , K arn isze  n osiężne o raz 

m e b le  w sz e lk ie j ja k o ś c i  I

M A G A Z Y N ^  M E B L I

& T E I Ł  i  S * k a  s  
Lwów Kazimierzowska 28

N ł O T O R Y  Celo - Diesel
od 5 do 32 koni mocy. Bez kompresora!

Prosta obsługa, niezawodny ruch, minimalne zużycie 
paliwa, CEN V BARDZO NISKIE, warunki spłaty dogodne, 
dostawa natychmiast.— RÓWNIEŻ POLECAMY NORMAL­
NE MOTORY DIESLA KAŻDEJ MOCY. — K osztorys', fa­
chowa porada bezpłatnie. — W yłączne zastępstwa na Śląsk, 
Małopolskę i ‘Yołyń. — Polska Spółka dla Handlu 
i Prze- MII II I f A N H  S. z o o Lwów, P isaż Miko- 
mysia _  jascha, Telefon Nr. 1-15. 37'

Nakładem Lw. Sp. W ydawniczej, sp. zogr. por. Z drukarni Spółdzielni Wydawniczej, Chorążczyzna 17, pod zarządem Z. Kiełbusiewicza. Odpow. redaktor: Tadeusz Stroiński,


